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Okonel niezezwołił na to : oświadczył 
że dziękuje za ten dowód przychylno­
ści, lecz nieścierpiałby , aby człowiek 
robił posługę zwierzęcia Miał dwie 
długie mowy (słuchacze chcieli jeszcze 
dłuższych) w których żądał reformy 
izby wyższej Parlamentu i łajał mie­
szkańców , że złego deputowanego w y­
brali. Łajał także Roberta Peel i po­
wiedział o n im , że sprzyja polityce 
Ludwika Filipa; lecz że niepowaźy się 
uczynić tego w Anglii, co we Fraucyi 
chwali. (fi P S.)

F rancja . GazetyKorsykańskie po­
dają takie szczegóły o rodzinie Fie- 
skiego: ,,Rodzina Fieskiego pochodzi 
z Genui. W" r. 1786 osiadła w Kor— 
syce. Składała się wtedy z 5 braci, je­
den z nichimieniem Peltiseko był oj­
cem teraźniejszego Fieskiego, W sz y ­
scy 3 trudnili się pasterstwem, niema- 
jąc stałego zamieszkania. Morderstwo 
i kradzież zjednały im wkrótce sławę. 
W szyscy pomarli w  więzieniach. 
Ojciec teraz sławnego Fieskiego ożenił 
się z siostrą dwóch rozbójników, na­
zwiskiem Łucją. Z  tak zacnego mał­
żeństwa urodził się 3 Marca 179° r* 
Józef Marja Fjeski; nadano mu wkrót­
ce linie Pettisikello, zapewne dla jego 
dzikiej surowości, która ojcu zjednała 
podobny przydomek. Ostatni W roku- 
lg o 4  jako członek bandy rozbójni­
ków był skazany na 20 letnie więzie- 

' nie i umarł W niem; W r. 1800 ożc-nił 
się drugi raz, i z tego małżeństwa uro­
dził się syn głucho-niemy, któfy do­
tąd żyje, Józef Marja Fieski-, autoi 
piekielnej machiny już za młodu o- 
kazywał niestałość. W  15 roku życia 
porzucił trzodę i przystał za dobosza 
do wojska Neapolitańskiego.Po zawar­

ciu pokoju w r. i 8 i 4 pokazał się zno­
wu w Korsyce, ozdobiony krzyżem. 
Niechąc pracować , poszedł śladem 
swych przodków i wkrótce za kra­
dzież był skazany na 10 lat więzienia. 
Po wycierpieniu kary osiadł w Paryżu, 
gdzie popełnił wiadomą zbrodnię.—- 
■Król wrócił do Paryża z zamku E u ;  
tam wielu gwardzistom narodowym 
własną ręką przypiął order legii I10- 
norewej.— Poseł francuzki w M adry ­
cie domaga się ciągle, aby go odwoła­
no.— O poselstwo do Londynu ubie­
ga się 4 kandydatów; jest to piękna 
posada, ho do niej przywiązana płaca 
wynosi 3oo,ooofr.l Na giełdzie pa- 
ryzkiej bardzo kupowano papiery 
hiszpańskie, i mówiono za rzecz pe­
wną, że Karoliści zAragotiii byli wpę­
dzeni do Francyi i rozbrojeni na­
tychmiast, ( g . p . s . )

H iszpan ja . Francuzkie gazety 
rządowe donoszą w kilku słowach: 
„iż Espartero i angielskie wojsko po­
niosło znaczną klęskę przy-Bilbao. 
Mówią o stracie blizko 1000 l u d z i . — 
Karoliści zaś liczą stratę wojsk królo­
wej na 2000 rannych i zabitych; oni 
zaś mieli stracić tylkó45o ludzi. i 5oo 
Anglików miało się stać' nieżdatnemi 
do boju ; 5oo z nich i jeneralEvans 
zostali wzięci do niewoli i rozstrzelani. 
— Angielskie zaś gazety donoszą że w 
tej bitwie zginęło 2 oficerow hiszpań­
skich, a 269 żołnierzy było rannych; 
Anglicy mielić rannych i 2 zabitych. 
Na czyjej stronie prawda? Nowe 
ministerjum jeszcze się.zupełnie nie- 
utworzyło; p. Arguelles nie przyjął
ofiarowanego sobie ministerstwa, lecz
przyrzekł swoją pomoc.— P. Toreno 
ma wyjechać w  poselstwie do Paryża^



dotąd [o już poprzedziła żona. — 
Z  Kadyxu donoszą 4 września, i ż ca­
ła Andaluzja jest w ten sposób uorga- 
nizowaną, że wszelki opor przeciwko 
niej byłby nieużyteczny a nawet nie­
bezpieczny dla rządu.— Junta Barce­
lony po odebraniu rozkazu królowej 
rowięzuiącego Junty, ziobiła nadzwy­
czaj ważne postanowienie, ogłosiła się 
bowiem za naczelną Juntę rządu księ­
stwa Katalonii— Żatym przykładem 
poszły inne Junty i ogłosiły się natzel- 
pemi Juntami rządu swoich prowin- 
cyi. Junty Barcelony i W alencyi o- 
świadczyły iż broni nie złożą , dopóki 
Hiszpanja niebędzie niepodległą. 
—  Junnta Aragonii jest bardzo 
czynna aby oczyścić tę prowincją z 
Karolistów i z innemi miastami zapro­
wadzić związki. W y  słała w pole 7 
bataljonów piechoty, każdy wynoszą­
cy 800 do 1000 ludzi, i 2 szwadrony 

■konnicy. Prócz tych, utworzono je­
szcze 4bataljony w różnych miastach, 
i 3ooo gwardyi miejskiej. — W sz y ­
stkie miasta Katalonii, które zrobiły 
powstanie, podały adressy do królo­
wej, w których proszą o oddalenie u- 
rzędników niepi zyjaznyny cli tera­
źniejszemu stanową rzeczy, zniesienia 
wszystkich klasztorów, niezwłoczne­
go zwołania sejmu, zaprowadzenia no­
wej konstytycyi i oddalenia miui- 
strów. Ostatnia prośba została w'y-, 
słuchaną, spodziewają się przeto, że 
nastąpi wkrótce zwołanie sejmu. —

- Jenerał Kordowa który dotąd tymcza­
sowo dowodził wojskiem, został teraz 
mianowany rzeczywistym naczelnym 
wodzem i namiestnikiem Nawarry. 
M ów ią, iż wojsko królowej wojują­
ce z  Karolistami myśli przejść do por

ws tańcó-w isłuehać rozkazów jffcit.—■ 
Oficerowie legii cudzoziemskiej donq- 
azą, że ich wszędzie z radością przyj­
mują. — Junta Walencyi- i Murcyi 
postanowiła: 1 Juilta ogłasza się za 
nieustającą, dopoki niezałatwi W-szy- 
stkiego, co się tyczy wojny i bez­
pieczeństwa. 1.) Junty Barcelony i 
Saragossy wezwała do spólnego dzia­
łania. 5.) Prócz 6000 sztuk broni, 
które zamówiła w Kartagienie, 'zaku­
pi jeszcze i 5,ooo sztuk broni jak W 
najkrótszym czasie. 4 )  Prywatne i 
handlowe towarzystwa wzywa do ro­
bienia sobie projektów względem 
sprzedarzy dzwonów i dostarczania 
broni. 5 .) Potwierdza i naznacza nowe 
podatki. 6.) Na przyszłość tylko po­
łowa dziesięcin będzie płaconą, a dru­
ga połowa zamieni się w osobny po­
datek. 7 ) Junta oddali urzędników 
niemającycli jej zaufania. W zyw a 
nareszcie mieszkańców do porządku i 
żąda od nich zupełnego zaufania. G .P .s .

Grecja. Król Otto ze swojem mi- 
nisterjum przeniósł się do miasta A r ­
gos, dla chorób panujących w A te ­
nach. Cała rodzina hr. Armansperg 
choruje niebezpiecznie. Dwie osoby z 
dworu królewskiego umaiły. W s z y ­
stkie dawniejsze i późniejsze doniesie­
nia odebrane w Bawaryi zgadzają się 
jednomyślnie, iż w Grecyi panuje po­
wszechne niezadowolenie, i że bliską 
jest ważnych wypadków. f ( G . p . s J

E g ip t. Mehmed Ali rozkazał za­
ciągnąć 5o,ooo rekrutów do wojska, 
w  końcu miesiąca Lipca, i udał się z 
Kairu do Alexandryi. Solimana Paszę 
Wysłał do S y r y i , aby się wy wiedział 
o zniewadze, której się, dopuścili Egi­
pcjanie względem różnych konsulów »



, , ,  m ństW a E u ro p e}- w ła d ca  in d y jsk i u k a z y w a ł się m e t y l -
\ Za Y S H o i ą d  zad o sy ću czy n ień ia . ko  o k r y t y , ale n aw et o b c ią żo n y  cl ja­
sk ie  ż ą d a ły  h v ł  „ o m y ś ln y  w  m eu ta m i, perłam i i  rub inam i, b ło tn e

b aw e n y  naW et u ż y w a n e  do p od ob n ych  o b r z ę -

T  ' " 1 5 Z  hm ed  p rzy o b ieca ł d o -  d ó w , n ie  ty lk o  b y ły  w  bogato z ło co n e  
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14 diu p° Mehmed z najwię- ziemi około swoich magnatów rubiny,
morowa ząr^a  JMehnwd ■. to n i l  złoto i srebrny groch, których 9 peł- 
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CZŁ .  ICiężaBejra z synamiDon kończyły na p ija ty c e ^
K arlosa , i Infant E o n  SebasLian d. 9 g g ażd r- b.. i następnych od
w rześnia p rzy b y li do W e n e c y i.-K o s - g od zin y  9 rano , a p o  połu dn iu  od g o -
syjski posefprzy stolicy Rzymskiej , p. d - 3 w dorau po(] L . 4o na Klepa-
G u r ie w  odjechał do Cieplic stosownie ^  odbywaćsię będzie licytacja 10-
do rozkazu. N-. Cesarza Mikołaja.  ̂ gnyckruchomości, jakoto: szkła, por-
D . 8 września odbyła się w  R zy m ie  ^  .fajansów , sto larszczyzn y , ko-
w ielka  processja,. w  celu uproszenia • z?gów ib r y c z k i, i różnych na-
N ie b a , aby oddaliło cierpienia które . d o gOSpDdarstw :asłużącyoh.C hęć
W tej chwili ciężą na Chrz^cjaiistwie. ^ {owania raający zgotowemi pie-
O braz P anny M aryi M iłosierdzia, n^ dzmi przyby<5 raczą . N a  żądanie 
którego w iern i daw.no ju z łu e  w idzie 1,  ^ ów  pełnoletnich!
był niesiony zk ościo ła  P . M aryi do 1 ---------- ------
S ao-P io tra . P ap ież  , K a rd y n a ło w ie  1 p rzy b y l i  do K rakow a.*  _ [JGeszkowski
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n o ś ó n a X o r a ^ W .i e l k i c h L M T łóW  M g  ^
w :Indjemhi,,ni0^n*iSię;przeB.onać z p a- ^ eodoi. p0dpułkow: Ros- do- Galioyi. 
m iętnikó w  T om asza R oc z ro k u io u  5.. południe stopni ciepła 20.
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